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KRÓLESTWO. POLSKIE 
(„8 ..., Warszawa, dnia 2 czerwca. |, zj 
, Śtarodawny i poważny obchód święta Boże: 
go Ciała odprawił się „wczoray w tey stolicy iak 
nayuroczyściey, Celebrował , pontyfikalnie J w, 
Arey, Bakap „Warszawski, , Prymas Królestwa 
olskiego. Na processyi, która iak zwykle ru- 


(Szyła m kościoła Metropolitalnego, świętęgo Jana i 


odprawiała się po rynku starego miasta; przy świe- 
taney. asbystencyi woyska, postępowało za balda- 


7 7 ów S e" h r 
, kinem wielu senatorów, ministrów, jenerałów, 


radzoów stanu i urzędników władz innych. Po- 


bożny lud napełniał rynek i wszystkie przyległe 
` ulice: - z ; 


Naywiększy wszędzie zachowany był po» 
Przed kilką „dniami zjechał tu nadzwyczayny 
poseł i pełnomocny minister niderlandzki przy N. 
Cesarze Rossyyskim P. Werstolk de Zelen, jadą- 
cy z Petersburga. Przejedzie także przez tutey- 
Szą staliog BAS pariki, powracający z Londyna 
i Paryża do Pereyl--_„— -- Z 


EA A MIszPANIJA. NZ SE PIRNI 
PR Madryt dnia 2 maja, Wyszło następujące 
„postanowienie królewskie: , | śą, 
| 4 Sprawiedliwą. „jest rzeczą 1 odpowiadającą 
polityczney konstytucyi krajowey, aby nazáwsze 
zniknęły ślady rządu, będącego nie tyle oycow- 
skim, ile ten, który sprawować poprzysiągłem, 
Z tego względu za zdaniem. tymczasowey junty, 
tozkazuję, aby uchwała powszechnych i nadzyry- 


czayńych stanów zdnia 20 maja 1813 moc swo 


"ję wzięła, i ściśle zachowaną była. Wspomniona 
i uchwała, wydana na żądanie rozmaitych miast 
iwsi, stanowi, aby władzę mieyskie. niezwłocznie 
i bez uszkodzenia domów, kazały zdjąć znaki len- 
ności, tam gdzie się znaydują; lud bowiem hiszpań- 
ski innęy udzielney władzy nię uznaje i nigdy 
uznawąć nie będzie, jak tytko władzę samego nå- 
rodu, A żadnym sposobem nie doztwoli, aby go 


zasniucał widok tego, coby dawhe jego upodle- 


nie przypominało. Dzieło się w zamku d. 29 kwie- 
tnia 1820 roku:ć . (podpisano przez Króla) : 
PARE „./ Antoniús Porcel, i 
„| Podług rozkążu królewskiego, cvale woysko 
w Andaluzyi ma składać jeden korpus, pod spra- 


wą wielkorządzy tey prowincyi, Don Juan Odo- 
_ neju, przy którym także dowodzić będzie mar- 


szałek polny Don Antonio Quiroga. Jeneral Arco- 
rguero jest szefem głównego sztabu tego kor- 
p t 


pusa. a h | 
„, Były wielkorżądca Walencyi, Elio siedzi cią- 
gle w tameęzney cytadeli. 
/ x - 7 i i 


nym, jak był „dawniey. 


Chce , aby go nie 


} 


w:tey lecz w inney prowincyi sądzono; tam boś 


"wiem postępowanie jego narobiło . mu wielu: nié= 


przyjaciół. - Niewiadome, jak #vąd w tey mierze 
postanowi. Jenerałowie. Castannos, Eguja i Xią* 


żę Alagon udali się do Bilbao, gdzie prywatne 


życie prowadzą. 


przysięgę na,konstytucyą , © 


KOR A pa” SS ŁY A A X 4 
Całonki rady stanu wykonały przed Królem 


także towarzystwo patrystyczne, na wzór kaa 
wiarni Lorenzińi; na czele jego jest pewny X/ądz. 
po Wszystkie duchówne i świeckie władze Za- 
przysięgły już kpnstyiutyą. „Jeden tylko P, La- 


kora, kdasul nasz w Marsylii , wzbraaia się ciągle 


skłonić do życzeń całego narodu. 3 i 

-Klub tuteyszy Lorenzini nie jest już tak czyn= 
spalili zebrane we wszystkich kawiarniach ćxem- 
plarze-gazet paryzkich: Drapeau blanc ( Biała 
chorągiew). Quotidienne (gazeta codzienna) i Jour- 
nal des Debats (dziennik rozpraw). 

, Deputowani junt prowineyonalnych zjeżdżają 
się do Madrytu, i wspólnie działać mają z tym= 
czasową juatą stolicy aż do zwołania stanów. 
Należeć więc będą do czynności rządu , co jest. 


bardzo dogodnóm dla narodu. Arne ły 

„, Przybyli tu. kupcy londyńscy i ofiarowali 
rządówi naszemu pożyczkę ś4oornilionów realów 
(160 milionów zł. pol:) z małą prowizyą. Nie, b 


przyjęła tego tymczasowa junta w przekonaniu, ` 
iż zwołane stany znaydą w kraju sposób zaradze= 
nia niedostatkowi skarbu. Kupcy hiszpańscy 
chcą także dać pożyczkę z mnisyszą. jeszcze pro- 
wazyą. „ i i i 
., Zdawało się, iż rewolucyń nasza pociągnie za 
sobą powszechne zaburzenie w kraju. Jakikol- 
wiek jesżcze los nas spotkać może, to jednak 


pewna; iż gazety nasze prawdę donoszą; pisząc, 


iż systemat konstytucyyny rówńie prędko, jak bez 
oporu rozpościera się na całym półwyspie. Gmie ` 
ny zaprzysięgają konstytucyą, bo są przekonane; 
iż. to jest jedyny sposób ocalenia monarchii, au- 


trzymania porządku i spokoyności. Król nie przyy. Ę 


muje żadnego wniosku przeciwnego konstytucyi. 
Całe dalsze szczęście krajn zależy od wyboru de- 
putowąnych na zgromadzenie stanów. | 
_ Bist zą Kadyżu pod d.. 18 kwietnia donośi: 
» Dziś rano wyszedł ztąd oddział artylieryi kon- 
ney wysłany ha wyspę Leon.z 12 tysiącami pia. 


trów, ofiarowanych przez obywateli w podaruń- - 


ku dia woyska narodowego. Jenerał Campant 
siedzi ciągle w więzieniu w zamku Santi- Petry; 


W. Jamilla, w prowińcyi Marici, założono 


OKO. PORA e. i ; 
„Patryoci tuteysi i meẹprzyjaćielė Inkwiżycył r 


* 
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do więzienia zaprowadzono. 


` Faldes, były wielkorządoa w Kódysie, w zaniku 
San Sebastian, a Gabaray byłego dowódeę pre- - 
wodników, osadzono w czterech wieżach w Carac-- 


ca. Jeden ż żołnierzy gwardyi, którzy naywię- 


loey należeli do rzezi dnia 10 marca , chciał um- 


knąć dnia 16 b. m. lecz go schwytano i napowrót 


Fregata da Viva popłynie do Tenetyffy, Pori 


i torico, Havanny, i Vera-Cruz, a fregata la Con- a 


stitution do. „Kartageńy w. Aratryce połudńiowty. 
"Ostatnia zwiedzi po drodze wszystkie porty, gdzie 
odda,kopije wyroków królewskich, względem zwo- 
łama stanów iińnetyczą się systematu konsty- 
tucyytńego. (Obie te fregaty mają wyyść pod ża: 
gle dnia 6 b. m. z Kadygu. . nA) 

©  Gazēta urzędowa madrycka ogłosiła ważną 


+ ustawę królewską, októrey tylko listy doniosły, 


wydaną dnia 21 kwietnia. Pozwala w niey zakon- 
nikom, którzy, po ustąpieniu francuzów z Hisz- 
pźwii nie elicje powrócić do klasztorow wynieśli 
się zoyczyciy, aby powrócili. „Zabrania sprze- 
ciwiać się sókularyzacyi tych zakonników, któ. 


| rzyby mie cheieliżyć w zakonach, i rozkazuje dać 


imi probóstwa i inne beneficya duchowne. 


Taż gazeta urzędowa ogłosiła taką ustawę 


królewską wyding dnia tegoż: aaa 
' „ Gdy ustawą naszą ż'd. © marca źnićsiony 


został trybunał iekwizjycyi 6., póstandwiłem zà Zgo- 


dą tymczasówey junty, ażeby, stosownie dò nz 


_ chwały stanów pod id.'22 maróa r. 1815, cło poż 


„bierańe na komorach na korzyść inkwiżycyi od 
dmia dzisięyszego ustało. Oświadczam oraz, iż 


dia oddźnia hołdu postępowi oświecenia „i dla 


zachęcenia sztuk pięknych , wprowadzane odtąd 
do Fhszpanii xiążki i ryciny. wolne będą od wszel- 
kiey opłaty 'celney i municypałnty. BUTA 

` Minister wóyny rozesłał następujący okolnik 


dówodcom po prowincyach: 
„ Gdy pówszechna woła narodu wspólnie : 


z życzenie woyska objawiła królowi gorącą żą- 
dzę przywrócenia polityczney komstytucyi monar- 
chii hiszpańskiey, ogłoszoney w Kađyxie dnia 19 
marca 1812 roku; król, będący zawsze oycem 


ludów swoich, skłomił się da jey zaprzysiężenia, i 


uznania za jedyną rękóymię swojey i poddanych 
jego szczęśliwości. Ustawy i oświadczenia, któ- 


p \re WPanu/dla ogłoszenia woysku, i po okręgach 


kraju przesyłam, uwiadamiają o tych wypadkach, 
iwynikzjących z nich póstanowieniach królew- 
skich. /Tak szczęśliwa zmiana: jednając umysły, 
uprzątnęła wszelką obawę, nieufność i ducha stron- 
nictwa, a mieysce ich zajęły spókoyność, rzeczy: 
wiste i osobiste bezpieczeństwo, jedność i spro- 


-stowanie myśli. Nacałey przestrzeni półwyspu 


uytzane ożywiającą się radość powszechną, pod- 


noszący się ziowu ten wspaniały i wiecznie trwały 


pomnik, który zapewnia słuszhą wolhość i nie- 
pódległość Hiszpanii, ogłoszone przez świętą koin- 
stytucyą maszę. 


meż ludy podają tu sposoby do obdarzenia ich 


tą szczęśliwością i nadania im świetności, których 


zawsze pragnęły; nie wshał się ani przez chwilę 
z oświadozeniefn się dobrowolnem za przyjęcieiń 


teyże konstytnicyi; a zaprzysiągłszy ją z obietnicą 


ponowienia tego świętego obrzędu w zgromadze- 


niń stanów , postanowił, aby tę przysięgę wszel-- 


kie kiassy mieszkańców wykonały z okazałością, 
jaka przystoi tak Świętemu szanownemu czynowi. 


- A przeto rozkazał mi Król , abym WPanu zwia- 


(atował, iż woysko w okręgu twoim będące ma 


Ćzuły Król! na energiczne wy- 
parzenie, z jąkiem powszechna wola objawiła się 
- fałachetnie za jey przywróceniem; widząc, iż sa. 


x N A ; N 
wykonać przysięgę, jakiey konstyticya wymaga, 
skoro otem uwiadozniony. zostaniesz, a to zuro- 
czystością przepisaną uchwałą stanów dnia 18 


"marca 1812 r. —— Polega Król na patryotyzrńie 


"WPana, iż starać się będziesz ogłosić wszelkiemi 
sposobami w prowinoyi, gdzie masz sobie poru- 
czone dowództwo woyskowć, te szczęśliwe wy- 
padki, jakie żaszły na półwyspie naszym, dla prze- 
konania Hiszpanów o pożytkach systematu kon- 
styiucyyńego, wezwać ich do. jedności, spokoy- 
ności i porządku. Zwiastująć zaś im pomyślną 
przyszłość, jąką ta święta xięga obiecuje, skłonisz 


ich do umocnienia szanownych węzłów, łączących: 
dch z inaemi hiszpanami przez Ścisłe zwiążki krwi, 


przyjaźni isposobu myślenią. Gdy religia, język 
i prawa są jednakowe na: obu półkułach ziemi, 
nie powinna byqdź nadalróżność w zdaniach, ani 
inna żądza, prócz ządzy dążenia do wspólney 
szczęśliwości, gruntującey się na przywiązaniu do 
naródu, prawa iKróla? ' 


W.Galicyi, nayludńieyszey prowinoyi biszpań- 


skiey, iktóra ma Wybrać do składu stanów 16 
deputowanych i 5 zastępców , wybory odbywają 
się bardzo pómyślnie. Większa połowa wybie- 
rających składa 7s „z obywateli prześladowanych 
dotąd ż powodu Sprawy straconego jenerała Lasoy. 


Duch pùbliczny jest wyborny w téy prowincyi. 


Zakonnik, będący dawniey przeorem w jednym 


ż klasztorow miasta Coceres, bił w kazaniu prze-. 


ciw zasadom filozófów francuzkich o wolności 


i równości. . Kazanie to taki szmer między ludem y 


Żrządziło, i% mieyscowy sędzia pociągnął tego ka- 
znodzieję do sądn, i osadził go w więzieniu. Inny 
znowu zakonnik w mieście Ordugne (Biskaii) spa- 
li}? publicznie w kościele konstytucyą, oglosiwszy 


obecnym , że jest wierze chrześcijańskiey przes 


ćiwna. Dowiedziawszy się o tém naczelnik po- 

lityczny tey prowincyi, rozkazał póymać tego 

nieroztropnego xiędza,, ale umknał do Francyi. 
„Król wydał taką ustawę: 


ustanowione w Hiszpanii dla nagrodzenia niemi 
świetnych czynów waleczności, podczas ostatniey 


„woyny, ile że jest bardzo wielu, którym się też 


ozdoby należą; zalecam przeto. jenerał-inspekto. 


-. W Madrycie wychodzi teraz 20 pism pery- 
odycznych, a żadnego nie ma oppozycyynego. 


FRANCY A, śr 


(z gaz. berl.) Paryż, dnia 20 moja. Dnia. 
17 t. m. strażnik pieczęci Deserre powrócił ze. 


swoią rodziną z Nizza.. 
Monitor donosi urzędowie, że Xieężna Berry jest 
w piątym miesiącu ciąży. Król oświadczył z powo- 


du tey okoliczności: że kiedy Xiężna powije xiężni- 


czkę, przyymie ją z równąż miłością jak ifezygna. 
cyą; jeśliby zaś Opatrzność chciała mu wyświad. 


* czyć tę łaskę: i udarowała Francyą Xiążęciem, spo- 


dziewa się, że ten syn Francyi, będzie razem synem 


wszystkich prawych monarchów Europy. 


* Monitor z d. 18't m. doniosł. był o przyby- 
ciu Krółowey angielskiey do Paryża, a nawet o 
dniu igodzinie (d. 17 wieczorem o godzinie 7), 
kiedy w hotelu Rivol: wysiadła. — Zbija to Dzien- 


j 


„ Widząc ja tris 
„dność w wydaniu i rozesłaniu patentow szczegól- 
nych, upoważniających nosić ozdoby orderowe, 


„rom i dyrektorom woyska, aby takowe patenta - 
wydali.” - 3 Pok, 


nik Rozpraw z d. 19. Podług niego nić jest to > 


Królowa angielska, ale margrabina de But (Bult, 
Bulth, Bute), która wysiadła w hotelu Meurte. 
Królowa zaś angielska, podług ostatnich wiado= 


mości, żnayduje się, w Genewie. Monitor prze< 


f 
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To Ż d. 20 odwołuje wiadomość swoię z d. 18, 


jeko niezupełnie prawdziwą, | 
Dnia 17 w izbie deputowany ch mówił nay- 


: przód minister spraw wewnętrznych. Zamiarem 


łiowego prawa. (wybierczgo), rzekł on ,jest przy- 
wiedzenie arystokracyi i demokracyi do równo= 
Wagi, aby mogły należycie utrzymać punkt środ- 
kowy t. j, władzę monarchiczną. 
żę nie należy zostawiać zanadto wielkiego wpły- 


wu części demokratyczney, przez nię bowiem 


| obalony został tron przed trzydziestą laty. Pan 


`, 2a prawem z 


vi poźniey mówić będą; 


"gey, ź uwagą słuchaney, 


‘nicy legionów narodowych, 


Royer Collard odpowiedział na to, że nie można, 


bez naruszenia karty konstytucyyney, 4 tworzyć 


corok izby deputowanych odług innego planu i 
howych widoków, a kto mówi, że izba, chociaż 
coraz odmienna, jest zawsze izbą konstytacyyną, 
mówi to samo tylko innemi słowy, że nie ma ża- 
dney konstytucyi, albo, co gorsza jeszcze, że kon- 
stytucya nadana iest tylko na pogardę ludów i 
ich praw, Czas, aby Francya była rządzoną, nie 
masz bowiein lego od sześciu lat; i całe to Toz- 
trząsanie zawarte jest w tym jednym wyrazie. 
(Podziwienie w centrum; oklaski z lewey strony) 
Chce on legalności, bo ta jest potrzebną; ale chce 
aby była czystą i niepokalaną. Głosuje więc prze- 


ciw projektowi. — Po nim mówili jeszcze PP. 


Chabron de Solilhaci Martin de Gray, pierwszy 
za a drugi przeciw proiektowi, 

Dnia 18 ukazał się pierwszy raz po swoim 
powrócie strażnik pieczęci Meserre, którego u- 
przeymie przyięto. W ciągu rozpraw mówił na- 
przód P. Barthe la Bastide za prawem. Główną 
zasadą jego było, że gdy karta kon ;tytucyyna jest 


w istocie monarchiczną, a dawnieysze prawo de- , 


mokraćyczne, nie może więc istnieć razem z kar- 
tą, i powinno bydź zmodyfikowane. — Pan Rodet 
maniemał, że 'dawnieysze prawo daie i tak już zaa 
nadto wielką wiadzę minisfrom; Żądać żaś wię- 
kszey jeszcze, jestto dążyć do samowolności. —. 
Minister stósańków zewnętrznych dowodził w dłu- 
mowie swojey, tego za- 


łożenia: że prawo tamte z potrzeby tyłko od- 


"mierione zostało, a nowe wtedy tylko niebez- 


piecznćm /stać się może, kiedyby niebezpieczeń- 
stwo z sameyże izby pochodziło. Zbijał zarzut o 
arystokracyą i oligarchią zamiarom ministrów 
P'-yP'Sywany, i dowodził niepodobieństwa takiey 
formy rządu we Francyi. Usiłował naymo- 


„©niey obalić zarzuty i obawy Pana Royer-Collard — 


Pan (Cor celles przywiódł, że już ścigają i Jżą de- 
putowabych lewey strony ; że już więżą obywa- 
teli, którzy: mech Żyje karta konstytucyyna! 
wołali. (Cóż będzie (zapytał się) kiedy nowe pra- 
wo o wyborach mocy nabierze? Wnet Francyą 
do grobu wtrącą. Wnet oddaleni zostaną naczel- 
CYM a mieysce ich zay- 
mie szlachta, — P. Cornet d’Incourt oświadczył się 
niektóremi odmianami. — P, Laisné 
de: V llevcsqne był, jak się spodziewać należało, 
przeciwnym, Francya, rzekł on, jest w tey chwili 
Waruszoną i nieszczęśliwą. JDaycie jey konstytucyą, 


-zostawcie jey konstytucyą, a będzie spokoyną i sczę- 


liwa. es (Dotąd ze 125,moweów, którzy się za- 
pisali, wystąpiło tylko 19. PP. Constant i Manuel 
Pi Bignon dnia 20. P. Cour- 


` 9Orsier chce zdanie swoje ogłosić drukień). 


Dnia 19 mówił naprzód P, Villele za prawem, 
na mównicy, powitany został, 


Za: ukazaniem się 
przeciw zwyczajowi, z-okłaskami. 
doświadczeniu : że należy unikać stanu, w któ- 
ry się przed jo laty wpadło — P, Ternaux, któ- 
Fy po nim nastąpił, obrócił mowę swoję do iminiż 


Mówił wiele o 


Rozumiano, 


* 


strów, 28 ministrów (rzekł om) prędko jeden po 
drugim następowało; cóż winna im E rańcya? CoO 
ministrowi stosunkow zewnętrznych ? co ministto- 


) 3 è : NZ 


wi marynarki? jakbyśmy się w woynie z Anglig 


mierzyć mogli? co winien handel ministrowi spraw 


, wewnętrznych ? Urządziłże minister woyny gwara 


dye narodowe ? poprawiłże minister skarbu dos 


chody? Zapytuję was wszystkich ogółem i po- 


szczególnie, cży nie skłonili się do arystokracyi 


P. Bourdeau bronił nowego prawa. P. Guitard 


narchii, zapytał on, która nic więcey nie żąda, tyl- 
ko óśmiu mężów i po jednym telegrafie w. każ» 


dym departamencie ? 
Od dnia 17 t.m. krąży pogłoska, że w niektó- , 


rych punktach dawmieyszego Franche-Comté po- 
wstały Śpiski przeciw bezpieczeństwu stanu; że 
zostały odkryte i pobrano wiele osób, między ina 
nemi dawnieyszego oficera w korpusie ochotni- 
ków; imieniem Bourgeois, i dwóch innych, Come 
des i Planzeau. Pierwszego przywieziono do wię= 
zienia Conciergerie w Paryżu Zamiary tych. śpia 
skowych przechodzą wszystko, cokolwiek ohydnem 
nazwać można. Ati O 
_. Zdaje się, że wyznania Graviera i jego, spól- 
ników dopomogły do odkrycia śpisku w ons le 
Saulnier i Besançon. Bourgeois miał bydź z nimi 
razem badanym. SEE E 
Pogłoska; że Hunt 
żadney zasady, KA, 4. 
Słychać, iż zaszła edmiana w poezątkowym 
planie podróży Xiążęcia Angóuleme, który się uda 
do Nismes, dla pojednania tamecznych stronnictw. 
i uspokojenia wzburzonych umysłow. W tym zaś 
razie zwiedzi Bordeaux. Spodziewają się go także 
w Grenoble. Niewiadomo, czyli będzie w: Fran- 
che-Comtć, Alzacyi i Lotaryngii. 


przybył do Paryża, nie ma 


Xiężna Berry posiada rzadką przytomność us 


mysłu. Po huku dnia 28 kwietnia powiedziała pe 
wnemu urzędnikowi dworskiemu, który się o nią 
lękał: Nie sądź W Pan, aby mię huk przestraszył; 
cała moja bojaźń jest o to tylko, aby. kobiety mo- 
je nie wpadły ztąd w niespokoyność. Jacyś ludzie 
chcieli mi zrobić fajerwerk. Mam „nadzieję, iż za 
kilka miesięcy więcey im smutku sprawię, aniżeli 
oni mnie strachu nabuwili. ż 
Pewna osobą wezwała tu przez gazety wszya 
stkich miłośników języka łacińskiego , aby tak 
osobiście jak pieniędzmi przyłożyli się do założe 


przeciwnie. Czego sobie obiecywać można po mo- 


mia i wystawienia miasta, w któremby mówiono 


językiem Wirgilusza. 


Wiadomo , iż Bonaparte będąc jeszcze piera ` 


wszym konsulem, a chcąc władzę swoję ugruntos 
wać, ofiarował w roku 1802 wynagrodzćnie tea 
raźnieyszemu Królowi za zrzeczenie się tronu fran 
HR Pan Chateaubriand umieścił teraz w pas 
miętnikach o Xięciu Berry, następującą odpo- 
wiedź, którą Ludwik XVIII dał jw tey rzeczy 
dnia 22 lutego 4805 z Warszawy: , Uznaję Pa- 
na Bonapartego wyższym nad poprzedników; je- 
go. Oddaję sprawiedliwość męztwu i woyskowym 
jego talentom; jestem mu nawet. obowiązany za; 
wiele dobrych urządzeń ; bo zawsze dobrodziey- 
stwa narodowi mojemu wyświadczone są miłe dla 
serga mego. luecz mylnie sądzi, iż potrafi. mię 
skłonić do odstąpienia praw moich; gdyby nawet 
były wątpliwe, utwierdzałby je sam krokiem, ja« 
ki teraz czyni. Nie wiem, jakie są wyroki Boga 
względem mnie i rodziny mojey; znam atoli obe- 
wiązek, jaki na mnie włożył przez stopień, w któw 


(rym mi się urodzić pozwolił. Jako chrześcijanin 


dopelniać będę tego obowiązku aż de ostatniego 
„A c 0) z 


HERR ZONY WBE , 


rem mm mm a 


opnan 


ishu Życia mego.; 3 jako potomek świętego Ludoi- 


ka, za przykładem jego, w niewoli nawet potra- 


fię sobie zjednać szacunek; jako” następca Franci- 

szka I, będę mógł przynaymniey jak on powie- . 

dzieć : Str. aciliśmy wszystko, prócz honoru.“ \*) 
Konsul nasz w Tangerze powodowany wspa- 


niałością, darował życie derwiszowi, który go gru- 
' bym kijem chciał: zabić. : 


Cesarz marokański od- 
dat do woli konsula rozrządzenie | zabobon* 
A PORA j 


, RTR "PIR. 


7 IA 
NIEMCY. 


1 AR a 
Od byzegów Menu dnia 21 maja: Bankier 


Westheimer w Monachium ofiarował 509,000 złoż. ' 


niemieckich, na destatęczne opatrzenie tey stos 
licy w do BH wodę dp picia. Mierna za to opła- 
ta od właścicieli domów , ma bydź co „rok dwa 
razy, to jest, w dzień 5. Mascymiliana i w inny, 
jaki poźdis) 
wdziwie b. gim mieyscoryki Ww obechości xiędzą 
katolickiego, pastora ewanjelickiego , rabina ży- 


\ dowśkiego, urvzsdnika magistratu i Gzłóśkh rodzi- 
Król przyjął z radością tę ofiarę. jA 


ny fondątora. 
Uożyni ' więc P. W” 8: dheimier dla Monachium to, co, 


| Mzddleton w roku 1806 dla Londynu, kaeąw: szy 


zrobić kosztem swoim wodotiąg , który dotąd ie- 
szaze dla znacznej części tey NA dostarcza 
wody do napoju. rre 

Mróz w nócy z, d. 4 na 5 Ki m. aśzkodzi 
bardzo winnicont nadteńskiti, z 

Naywyższa kommissya , cenzùry , ustano- 
wiona w kraju. fieskim z rozkazu Elektota „ nie 


tylko ściśle przestrzega , aby żadnych pism szko- 


dliwych prawości i zasadom moliarchicznym nie 


drikowano , lecz nawet. ma dožót, aby xięgarze | 


mie sprowadzali ža granicy, i nie przedawali. xią- 


dek, któreby w sobie naganę istniejących urzą- 
JRG i czynności Monarchów obeymowały. ` Zas 


lecił także wspomniony Elektor, aby gazety kra- 
jowe nie umieszczały žadney wiadomości o po=' 
wstaniu w Hiszpanii | ł skutkach i jego. „ Tym koń- 
oem wyszły. stosowne. ózkazy do wydawców ga 
zety polityczney kassćlskicy i gazety hanauskiey, 
którym za. nayranieysze uchybienie MS przy- 
wileju zagrożono. Zabroniono oraz wydawcy ga- 
zety hanauskiey, aby ha końcu: nie kładł swoich 
nwag o zdarzających się WI SSach| tegóczesnyoh; 
Ao „dotąd geyol, 
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À nor YA a de 
Londyn , dnia 16 majè. Sławne rękodzielnie 
gwoźśdei w Worcestershire tak hie mają pokupu, 
že musiano zminieyszyć płacę robotrikom, którzy 
odtąd po wigkszey części próżnują i iokropney nędzy 
doznają. . Nigdy także bhdówa okrętów nie była 
w smutnieyszym stanie w Anglii, jak teraz. Nie bu- 
dują żadnych okrętów; a stare ledwo naprawiają” 
| Czytamy. w gazecie Times, iż celem towarzy:. 
stwa handlowego w Niemczech jest użycie odwe- 


/ tu przeciwko Bandlowi angielskiemu. Zpomiędzy 


wszystkich” (pisze taż gazeta) narodów świata, An“ 


- glia ni- ma naymnieyszego prawa skanżyć śię na 


środek, do którego sama była powodem; spokoy- 
nie więc znosić powinniśmy , iż tego samego o- 
roża, to jest zakazu handlu, przeciwko nam uży- 
waja, którym my wojujemy. Anglia, ten wielki 


monopoliczny kray, nie może wcale narzekać, iż | 


cudzoziemcy mało co słowom jey; i dż 


* 
} yá że) 


(*) Ludwik TX" dostał się © ndesh ibdośas kit 
cyaty w Egipcie, a Franciszka I, jenerało- 
wie Karola V zabrali w niewolę. pod Pawią:. 


ua 


y fusdator wyznaczy, rozdawana prac ` 


ona RZE Ignacy Reszka Kom. Cenz. Cz? — w Wilnie s ilnie fv Dr 


kał i i } 
Ñ s l 


zawierzają, Sami nawet kupcy nasi. _pizyznają, iż 
systemat handlowy, tchnący duchem lepszego są-- 
„siędztwa, byłby nierównie dogodnieyszym. Zioba- 
/ezymy, co ministrowie uczynią. 

` Na sessyi izby niższey dnia 14 b. m. lord 
Hemilton radził uchylić 5ciu baronów izby, skarbo- f 
wey w Śwkocyi,, jako niepotrzebnych. A trudno- 
EGE przecież potrafili ich ministrowie utróywać. 
większością 1859 kresek przeciwko 177. j ; 
„. Ziewsząd przychodzą do parlamentu prośby ó 
obmyslenie ‘zarobku ubogim ludziom, tudzież: za- 
tadzenie upadkowi handlu i rzemiósi. Celaje mię- 
dzy niemi- prośba mieszkańców w Birmingham. 
Wyrażono w niey: „ W pierwszy jch cztórech mie 
siącach 'roka 1816 BR w tém usieście dać 
blizko 6,000 fun, szterl. übogim;, a w tym przem 
ciągu Prasu roku bieżącego, wydaho na len sam 
cel okcło 11, 000 fun. szterl.— Mieszkańcy w New- 
casźle prószą o ae parlamentu, mieszkańcy 
w Liverpocl © ulgę! w ciężotach, a m: eizkańcy 
w Wakefield o podówignienie rękodzielników à 
zniesienie opłaty od wełny. Odebrano także 4 pro- 
śby z okolic, gdzie miiesukańćy trudnią się rolni- 
ciwem; żądają oni uchylenia zakazu wprowadześ 
nia zboża. Kupcy i rękodzielnicy . w Glasgowia 
domagają się podobnież wolności bandlu, twierdząc, 


r 
U 


ia ścieśaienie naywięcej mu szkodzi. 

/ „Królowi. naszemu podano hastępijący adres: 
"podpisany od 20 tysięcy katolików an gielsko-ir= 
lidzkich : ŚRI AC 
Noja Panie! "My wierni poddani 


W. K Mości, katolicy rzymscy W. Brytanii przys - 


stępujemy” z pokorą do oiebie, i wynurzamy ci 
z uszanowaniem i i szczerością Żałość, z przyczyny 
wielkiej i bolesnej straty; jakąś ty. -Królą i lu X 
twóy, poniosł przez agon twojego dobrego | i szą: 
riownego oyca. Zi czułą wdzięcznością przypomie Y | 
nać sebię zawsze będziemy wielkie i ńinogie do-. 
brodzieystwa, które; winniśmy ostatiiiemu Monar?  ,. 
sże. naszemu. , Bo dwu wiekach obostrzeń - 1, Suros N 
wości coraz wzrastającey, on pierwszy wysłuchał 
łaskawie pokorney prosby naszey o wyjednanie 
algi. Ze, byt. nasz jako! towarzystwa. uznaje, że” || 
raz kray cały; że prawo dozwala ram teraz, łam 
dać u tronu hołd naszego przywiązanią i więrnor 7 
ści; że pełnienie powinności naszych religiynych 
nie wys stawia nas już na krwawe kar y de dzie4 7 
Ci nasze nie mają już żachęty , od, Prawa do tara 
gania naymilszych i nayświętsżych węzłów spox 
łeczneści ; nareście , iż współziomkowie nasi nie 
patrzą już na mas,’ jako na wyrodne i potępione 
plemie ,. winniśmy te. wszystkie, nieocenione do- 
brodzicystwa stałey i oytowskiey łaskawości Zmar- 
tego oyca twojego. Przeświadczeni jesteśniy, że- 
fmy się, nie okazali. ich niegodnymi, | Na lądzie i i 

na morzii przelewaliśmy krew naszę w szeregach 
nieustraszony oh, obrońców. ojczyzny, naszey , a a 
sprawowanie się pasze w siedzibach naszych cią 

żle dowodziło nasżey wierności, tudzież miłości 
„pokoji A dobrego porządku, Wykoneną przez naś 
ostatniemu: monarsze przysięgę składamy. pokor- 
nie i W. K: Mości, i trwamy w pocieszająccy nàs 
dziei, że będzierny oglądali w tobie na tronie przy- 
jpoiela | i opiekuna naszego. Przyymiy Królu go- 
rąre i szczere życzenia nasze, aby panowanie 
twoje Było ałagie i szczęśliwe ; żeby znakoinity 
twóy dom brunświcki, przez diugie paśmo wie- 
-kbw mad sercami wiernego i „wdzięcznego ludu 
| ponowat % 


) 


Kurs wileń. na b od d. 25 maja: Krabetk Sta, 3 ri 
kop. 891; czer. zł. nowy r. 11, „kop. 681 , stary z. ai 


k.ś impe ał 57 r.kop. 85., 4% 
9; m. 7 i 
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SPOMINKA O ANTONIM TYZENHAUZIE. 


"rego Bohusza w Warszawie- w: miesiącu wrze-- 


śniu 1819 r. (z Tygodnika Wileńskiego.) 


|) ANTONŁ Tyzenukuż 6debrawśży początkowe 
w- domu rodzicielskim wychowanie, oddany: został 
©na nauki do szkół ieznickich “przy akademii wileń- 
„skiey. Tam ucząc się ięzyka łacińskiego ,'poety- 


spół-uezniów bystrością dowcipu; statkiem i 
SPRACOWIEOSOR CO 004 A ASTA 780 BN TEA: 

Po śakończonych szkołach, posłany został do 
ta, i nabycia poloru. , 'lym dworem na szczęście 
iego był Wołczyn, rezydencya Xięcia Czartoryzkie= 
‘wo kanclerza w. lit., naypierwszego wtenczas w ca- 
|, ym krain stątysty. Była toiedyna szkoła, w któ- 
„rey pod okiem tego pana, kształciła się młodzież 
„l sposobiła się do posług obywatelskich. Tam prze- 
bywał pizy wuiu:śwoim, Stanisław Poniatowski 
„stolnik litervski:” Równość. wieku, tenże sam my- 
Wlenia sposób, też same zabawy, zrodziły między 


- 


| ‘się nie zaprzał Pońiatowski zostawszy królem,z pod- 
i „starosty grodzieńskiego sądowego wynosząc go na 
|  dygnitarya koniuszego w. lit. Dobra stdłowe króż 

„Jewskie składały śię w Litwie z obszernych trzech 
/- ekónomiy: grodzieńskiey, mohilewskiey i szawel- 
,„skiey. Były one pód zarządem podskarbich wiel- 


królowi 500,000 złotych , z reszty przychodów. do 
%adney nieobowiązani kalkulacyi.. Za:panowaria 
„ałagiego dwóch Sasów „,ciqągnących intratę z Sa- 
‘Zoni, nieznających wartości przychódów, jakie 
„mieś mogli z'rzeczonych ekonomiy, szlachta i o- 
„..siedli w Litwie "Tatarowie', wyrabiali pod rózma- 
Atemi pózorami, to exulanctwa , to koloniy czyli 
mówych osad i pustoszy; przywileje i konsensa, 
$ przez tychże królów z łatwością podpisywane, al- 
„bo na wieczność , albo na dożywocie, aldo na pe- 
wne lata, na odrywki gróntów: od ekonomii. Na- 


A 


„a rzeczone nadania z czasem nważane zostały za 
„dziedzictwo, i jako takie , przedawane i córkóm 
¡w posagach dawane być. poczęły: < Prócz tego, kto- 


„osobliwie gdzie lasy były, ten rozpostrzeniał po- 
„dług upodobania swego granice; bez naymnieyszey 
“od nikogo przeszkody... RZ WORK, 
,. Na seymie r. 1764, gdy Się ekonomiką kraio- 
Wa poczęto zatrudniać, odebrano nieograniczoną 
władzę hetmanóm a podskarbim przychody skarbo% 
wć: na ich mieysce ustanowiono kommissye , woy- 
skową i skarbową; Flemimingowi, natenczas pod- 
skarbiemu W.,w'nagrodę utraconego podskarbstwa, 
* dano senatoryą , 'woiewództwo pomorskie, a dobra 
stołowe powrócono pod bezpośredni zarząd króla, 
jako iegó niezaprzeczoną własność. Wtenczas to 
król, znaiąc. wielkie talenta 'Tyzenhaùza, otworzył 
im obszerne póle do ich rozwinięcia, mianował go 
„podskarbim nadwornym litetyskim, oddał mu eko- 
„momiie do wiernych rąk, zastrzegł: sobie pewny 
(u nich przychod corocznie do skarbu swego płacić 
się malący, (1) a reszty pozwolił wu użyć na u- 


t 3 


| Dla J. U. Niemcewicza napisana przez X. Xawe- 
f 


kich litewskich, którzy płacili ż nich corocznie 


były po większey części. zamieszkałe wsie ; ż fol- 
warkanii: nikt na to z urzędu baczenia nie ddwał,! 


|< DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 64; 


LEN 2 ) T 1 E EENE j 
TEE |... « Milno dnia 28 Maja Y. s. 1820 roku,  : wa bebe A 


è 


Fozległych ekonómiy, 'kilkudziesiąt pótrzebowałby: 
„komorników mietniczych. Litwa cała nie liczyła ~ 
ich natenczas nad kilku. Cóż czyni? Zakłada szko=" 


~ lę mierniczą. z kilkadziesiąt młodzi złożoną , od= . 


' daigo ich*pod naukę naybiegleyszego Wówczas ko- 


'mornika Markiewicza... OZ ACEE 
Uprawa należyta'roli, zayjanie z kolei uwagę 


SSRY - ; P ; 5 TRAWĘ, : sę 
- lego.. Wysyła zatóm kommis:drza: swoiego , 104 


‘ki, retoryki, dyalektyki i logiki, selował. swoich | 


dworu, zwyczaiem owoczesnym, dla poznania $wią- 


Poniatowskim a Tyzenhauzem przyidźń , którey., 


(zywańo ie w przywileiach zaroślami, chociaż to. 


„kolwiek stykał się grubiami swemi z ekonomią; © 


4 


Jepszenie gospodarstwa, i zaprowadzeriie rękódzieł, | 


ieśli na to fundusz wystarczy. 


| oczekiwanie króla; iakie do uskitecznienia zamiaż 
„rów. swoich znalazł trudności, iak ie przełamał. 
„Zacząć chciał góspodarstwo swoie od tego, od 
czego każdy rozsądny gospodarz zaczynać powi- 
nien, to iest od wymiaru. Ale na wymiar tak 


TASER s 


o, (0. Bolodeyściu z Białorusią „ekonomii mohilewskież, obo- 
wiązany był Tyzenhąuz kontraktem, płacić królowi corocznie 
4po Czer. zii, 87,000. w! 

: à i Przypis cudzy, 


Obaczmyż, teraz, jak ten mąż usprawiedliwik 


,„wnarowicza ma łat trzy |do Anglii, aby znaiący 
Już gospodarstwo kraiowe ; mógł się zbliska tarne-v 
„cznemu przypatrzyć;. rozpoznać co do naszego ; 
kraiu przystósowanćm być móże, i za-powrótera - 
swoim podobne gospodarstwo *po ekonomiiach za + 
„prowadzić. [Do porządnego gospodarstwa potrze- 
„bne są xięgi i reiestra. Przekońał się o ich nie- 
„dokładności; założył zatém szkołę reiestratury, pod 
„dozorem'i nauką pierwszego w Litwie rachmistrza Ț{ 


„Baranowicza, ''la szkoła dostarczyła poźniey me- |: 


tylko ekonomiiom, ale całóy Titwię doskona- 
łych kontróllerów, "pisarzy, reiestratorów, rach 


mistrzów. y ET my 
„. Tym czasem urządzaią się główne gubernie . 
ekonomiczne , ze swemi działami i oddziałami, 
wznoszą się. wszędzie ozdobne gospodarskie ząbu= 


dowania, zakupuią się na początkowe 'gospodar-. , 


„stwo inwentarze dostatnie w koniach, w rogatćra 
„bydle , trzodach i innych' gospodarskich sprzętach, 
naczyniach; na utzędy gubernatorów 'zapraszaią.. 


się ludzie z praktyki dobrego popić znako= ~ 


mici, wygody życia i pensye przyzwoite im się . 
,wyznacżalą , rozsyłaią się-na oflicyalistów wyu- 
„czeni inż w reiestraturże gospodarskiey , wymie- 
„rzalą się dworńe i włościańskie grunta , podług 
nich uregulowana płaca, lub robocizna, wszędzie. 
nowy gospodarski zaprówadza się šystemat `: 
„i Dla zaprowadzenia Ww budowli iednostayności, 
założył szkołę budowniczą: do rządzenia nią, spro- 
wadził ze Włoch architekta , nazwiskiem Sacco. 
„Naymnieysza po folwarkach budowa stawioną być 
nie mogła, tylko *podług modelu wydanego przez , 
tegoż architekta: „W tey szEóle uczyła się młodź 
rysunków , i nie tylko stawiania pysznych gma- 
chów, alei wszelkich zabudowań gospodarskich.. 
1, , Za puńkt centralny gospodarstwa obrał przed 
mieście miasta Grodna zwane EHórodhnica , tam 
„mieszkanie swoie założył; to imieysce 'pięknemi 


r 


,publicznemi gmachaimi przyozdobić, tam rękodziel-, 


nie tymczasowie usadowić; umyślił. BREDA 
, Wysłał starszego”brata Beču Jakóba za granis. ` 
'cę , poleciwszy mu sprowadzenie stamtąd Na Ho- 
rodnicę iak naylepszych, i de uczenia zdatnych 
rękodzielników, dla których tymczasowe drewnia- . 
ne, ale do potrzeb każdego z nich, stosowne. bu 
dynki stawiać: rozkazał. 
¡zbieraniem kamieni iak naśianych ź pol i: 
blicznych, prostowaniem gościnców, $ypaniem'gro- 
Pel, stawianiem wygodnych domów zaieznych, ko* 
panem rowów, robieniem porządnych mostów 
"gdzie tego“potrzeba wyciągała. = ` POOR 
Ustanowił korpus kadetów z młodzi szlachec- 
Kiey, pod zwierzchnictwem biegłego inżćniera pół- 
kownika' Prehlich. Odwiedził tę szkołę cesarz Jó- 
zef I, powracaiąc z Petersburga przez Grodno 
do kraiów swoich; nie mógł iey/odmówić pochwał 
i'podziwienia swego, widząc tak Znaczny w ù> 
czniach 'postępek , przy tak malych sposobach. 
« „Zaprowadził po 'guberniiach w łąki obfitszych 
duże stada, zakupił stadninę Pocięiowską natens, 
czas w-kraiu naysławnieyszą ; z różnych mieysć 
zagranicznych, mianowicie z Holsztynu i Brun- 
šwikü sprowadził. dzielñe ogiery, oddał to wszyst- 
ko pod dyrekcyą doskonałego koniuszego maiora. 
Rhode, i tey się doczekał korzyści, że nie tylko . 
dla swoiey - parady, rozmaitey maści sprzągł li> 
„czne cugi, ale zyskowną, źbywaiące od potrzeby, - 
sprzedawał corocziiie ćeną. Wadziałerm cug koni 
(kasztanowatych własnego chowu przedany' za 
600 czer. < : 
Litwa nie miała dobrego piwa, bo dobrych nie 
miała piwowarów. Tyzenhauz sprowadził z Czech 
a Pragi naydoskonalszych rmaielcarzów ; postawił 


lrog pu- 


Tymczasem zatrudnił się 


| 


= 


Fabryka 


*" żenie komtoru 


áli potém po całym kraiu sposób robienia zdrowe- 


'cze. 


a 


im browary , posporządzał kilsztoki, inaczynia , ia- 
kich żądali, przydał im do nauki nie tylko wła- 
snych włościan, ale. pozwolił obywatelom kt 

chciał, przysyłać do nich uczniów, którzy roznie- 


go, smacznego, klarownego i posilnego piwa. 
W przeciągu tego czasu, zaczynają zjeżdżać się. 
z rozmaitych stron na EHlorodnicę. rękodzielnicy, 
znayduią iuż gotowe. pomieszkania ,, iakiego kto 
potrzebuie; gotowe warstaty, gotowe surowe ma- 
teryały, i iuż gotowych uczniów. Tyzenhauz, któ-. 
ry we. wszystkich czynnościach swoich nie szukał: 
próżney. chwały, na którą mógłby zarobić przez: 
sprowadzenie rzemieślników , i ich czasowe robor; 
ty; ale prawdziwym tchnący patryotyzmem, upąe 
trywał dobra kraiowego, wybrać iuż był rozkazał 
z ekonomicznych włości, 300 chłopów i 100 dziew». 
cząt do robot wyciągających wrzeciona, kołowro- 
tu i igły, a chłopców poiętnych, rzeskich ido; 
każdego ródzaiń rzemiosła zdatnych. Rozebrano-: 
ich , i oddzielono kazdego do rzemiosła, do które»; 
go kto większą ochotę 1 zdatność okazywał, adla ; 
utrzymania porządku i zabieżenia nieprzyzwoito- . 
$ciom , któreby. wynikńąć mogły z tak blizkiego 


" chłopców z dziewczynami towarzystwa, wyporzą- 


dzono obszerne osóbne sale na refektarze i ną. 
dórmitarze ; z przykładnego życia i rozsądku zale- 
veni, postanowieni na rządców , i ną mistrzynie, 
do nich przydany kapelan, któryby ich w niedzie», 
łe i święta , powinności chrześciiańskich nauczał... 
W: lat kilka, postępek uczniów zadziwił samych 
mistrzów.: Prócz zaprowadzenych we wszystkich 

ubetniach browarów , młynów. wietrznych t wos 
Środy huty, garbarni , krupierni, krup perłowych, . 
óleiarni iinnych iuż w krain: znaiomych rzemiosł, 
iakoto: ślosarzy, kowalów, szewców, stolarzy, cie” 
sli. i t. d., wyrabiały się na Horodnicy rękodzieła . 
nást puiące. i i $ ; jaa ; 

i dkackia : obrusów. i serwet w rozmaitych wzos. 
rach od miary zwyczayney, do naywyżsżey. By» 
ły obrusy w iedney sztuce na. stół od ĝo osób,, 


w białości, cienkości, piękności wzorów, holen-. 
„derskim wyrównywalące. 


Do tego służyły blechy.. 
mad rzeczką Łososną urządzone, i magle kilka- 
Aziesiąt centnarów w sobie mieszczące, práecią: 
ane kołem młyńskićm przez wódę poruszanóćm, 
ukiemne: do nich folusze, farbiernie , postrzyga- 
' Sukna iuż do tey były przyprowadzone cien: 
kości, że łokieć sukha wartał 39 złt. Żelażne'i 
stalowe:: 
starczające , 
7 rz 
bomib. Fabryka do robienia blaszek srebrnych. 
w którey robiono muśliny. Fabryki  je- 
dwabne wstążek, kitaiek, gredyturów, atłasów, 
axamitów rytych i nierytych, AOE 2 koloru 
i wzoru. WWyrabiano nawet materye lte. 


ale znaczny przez. przedaż obcym od- 


nych w niezliczonych wzorach, Były takie, że 
jeden pas ceniony był 1oo ozer. 

dwabnym materyom 1 pasam. potrzebnego lustru, 
sprowadzony duży: bronzowy cylinder, pod 'któ- 


rym te materyę i pasy przeciągały się. Habry= 


ka kareciana: do którey należeli biegli stelmacho* 
wie, stodlarze , rymarze , mosiężnicy, malarze, la- 
kiernicy. Maystrem był ieden z Hey. że 
strów zParyża. Za iego stamtąd namówienie do 
Litwy, starszy Bece f y 
w Bastylii, skąd ledwo kredytem Pani Geoffrin 


uwolniony został. Były karety , za które płacono 


po 300 Czer. Prócz tego robiono tam poiazdy 
rozmaitego gatunku i ceny, a wszystkie ozdobne; 
gruntowne , gustowne. AA 


Fak obszerne zakłady, obeyść się nie mogły, . 50% 


bez zamiennego handlu produktów. kraiowych - 
w zbożu, pieńce , potażu, drzewa rozmaitego ga: 
łunku i miary, za surowe materyały , zza granicy 
do fabryk koniecznie potrzebne. Dla prowadzenia 
go porządnie, dla utrzymania korrespondencyi 
ciągłey wprost z kupcami zagranicznymi, przesy- 
łania assygnacyy, wexlów, i tym podobnych czyn- 
mości kupieckich, koniecznie potrzebne było zało-. 
kupieckiego , i ten założony został 
Comp. i pod naczelną dyrek= 
Becu z przyzwoitą buhhalte= ` 


pod firmą Becu et 
ćyą tegoż starszego 


nie tylko potrzebom fabryk na mieyscu do= © 


loszące. Fabryka drożów żelaznych i srć- ` 


Fa--- 
bryka pasów iedwabnych i pasów 'ze złotem tka* . 


Dła nadania iè- ` 


; gi oraz i 
"gat, Razoul, w Narbonne Pesche; w Genewie: Bonnet, dawa- 
Koehaa ` h i 
li mu instrukcye stosowne do zamiarów iakie w Grodnie miał , 


przez policyą osadzony był - 


| zapasem nasion i innych naukowych rzeczy. P. ©. 


|poskasowaniu iezuitów w 


N i sf 
ryą i posługą. „Wzrastały: tedy codzień i doskow 
nalły się rękodzielnie , ale domy drewniane, i 
tymezasowie , a nawet przyznać trzeba bez po- 


rządku dla rękodzielni i rękodzielników stawane, 
"nie mogły długo potrwać. 


> ; 'Tyzenhauz przedsię- 
wziął myśl wielką zbudować miasto i one rę- 
kodzielnikami samymi osadzić. -Ná ten koniec o 
czwierć mili od-Grodna, nad rzeką Niemnem i 


rzeczką Łosośną w Niemen wpadaiącą, wybrał 


dogodne mieysce. Wzięto łuosośnę, w kluby tamu- 
ląc i zwracaląc bieg iey rozmaitemi śluzami, tak 
aby iedna i taż sama woda do rozmaitych potrzeb 
fabrycznych pod ręką była. Wyznaczono miey- 


sce na pięknym wzgórku, na dom dla dyrektora ` 


ieneralnego fabryk 1 iego ołficyalistów. Do tego 
domu miały się schodzić ze wszystkich stron, wy- 
cięte w: lasku ulice, obwód miasta miał mieć 
kształt ellipsy. Krzątać się tedy co żywo poczę- 
to około budowy. Sprowadzone z pol i gościńców 
zebrane ogromne stosy kamieni, z których, dla rę= 
kodzielni gmachy, dla rękodzielników zaś z ce- 


gły pomieszkania, kilkudziesiąt mularzy sta- . 


wić poczęli. ` Los zazdrośny sławie Tyzen- 
hauza, albo raczey narodowey sławie,dzieła te- 
go dokończyć nie doźwolił. ‘Niektóre z tych 


gmachów od tylu lat' pustkami stojące , i na-. 


wet ruynowane, sterczą dodziśdnia, a trwa 


łością i ogromem swoim zadziwiaią podróżnego.. 
Tak liczne , około fabryk zatrudnienia , nie zmniey-- 


szały uwagi lyzenbauza na gospodarstwo. Zdro- 
wie koni i bydła, zostawione po guberniiach pie- 
czy nieumieiętnych -konowałów, wskazywało po- 


trzebę szkoły lekarskiey. Gilibert protessor me- 


dyceyny w Montpellier, botaniki w Lyónie i uczeń 
w Charanton Pana Bourgelas, który pierwszy za- 
łożył był szkołę weterynaryi, sprowadzony został 


do. Grodna (2). : Dodano mu uczńiów. Alesię ta 


szkoła nie rozkrzewiła. Bo gdy się Zyliber do~. 
więdział o pogardzie, którą go na początku za- 
raz okryto, iako konowała, nie chciał dawać kur- 
su tey nauki, przestał na przepisach leczenia by- 
dła spe dż; 

roby, lub zaraza bydła pokazały, a sam przybrał 


«Sobie tytuł profesora medycyny, i poniewaz w tey 


szłuce równie był biegły, nie tylko z dosyć po- 
myślnym skutkiem ludzi leczyć począł (*), ale o- 
tworzył szkołę lekarską, do którey-kilkunastu u- 


czniów zapisało się (3). Jeszcze Żyią niektórzy, , 


a ieden z nich w uniwersytecie wileńskim nie» 
po między lekarzami zaymuie r) cy 
tóry początkową naukę wziął w tey szko e (4) 
Do tey 


ści, rzadkości , wielości ziół i roślin, nie ustępo- 
wał żadnemn botanicznemu ogrodowi w Europie.: 


f 


(a) Zylzbera (Gilibert) wybrał dla (Tyzenhauza, wielki Al- 
bert. Haller: Przyiąwszy on obowiązek techania do Grodna 
w r.1714, chociaż z wydanych tuż jerwey 
znaiomy; iednak dla lepszego usposobienia się. nim stę udał 
na mieysce przeznaczenia , odprawił. uczoną podróż po Fran- 
cyi; Niemczech i Szwaycaryi* W Paryżu Jussieu jeden i dru- 
Bucquet, Montpellier Gouan, w Perpignan Coste, Bour- 


spełniać, i opatrywali w przydatne dą tego płody SKM 
nia. Naestatek z Bern, wyprawiony przez samego Hallera do 
Żurich do Gesnera, i do Wiednia do Jacquina, z tego osta- 
tniego mieysca przybył do Grodna w końcu 1775, z ogromnym 


N 


*(*) Tylko w szpitalach, a po domach prywatnych nie prak- 
kował, P.C. ' ; 

"'(8) W owym czasie taki leszcze był.stan umysłowego w 
nas oświecenia, że 'nie tylko weterynarya, ale t medycyna ludge 


do guberniy, w których się cho- 


i to szkoły założony ogrod botaniczny., 
przez prof. Gilbert. Ogród, który dla rozmaito- 


penis wielu dzieł był 
i 


EN 


ny 


ka, owszem wsżelkie umieiętności przyrodzone, w naywyższey . 


Nikt z młodzieży chodzącey do szkół, nie 
ośmielił się na ucznia medycyny w Grodnie. którey nauki è 

Wilnie niezaprowadzano. Bo szko- 
Tyzenkauz brać 
i sposobić ich 


"były pogardzie. 


ły medyczney grodzieńskiey przymuszony był 
dowi z włościan ekonomicznych poniewolnie, 
od „ pierwszych początków żywiąc i odziewaiąc swoim „kosztem, 
Niezmordówane prace Zylibera w Litwie w rzedmiotach u= 
mieiętności przyrodzonych, ias 6d publicznosci ówczesńey uwa- 
żane były, pisze o tćm. sam Zyliber w użaleniu, pod tytułem: 
Cui bono? kżórę a znayduie przy kollekcyi drugiey tego Flo- 
ry. Późniey w Wilnie, nie lepsze znalażł przyięcie i zachęce” 
ie, nawet w umysłach ludzi nienależących do klassy pospoli- 
tego oświecenia. P. C. A j 

(4) Miał tu zapewne Bohusz na mysli, professora akuszeryt 
Motusewicza, który umarł w r. 1816. P, C. 


i 


| 


* trzeba było. 


- przyjemniających życie ludzkie. 


, przytoczę tuieden anegdot, o którym żaden z ży- 


1 rę k i 
Skłądali się na niego Pallag petersburski, Jaquin 
wićdeński, Solander anglelski, botanicy. Co tyl- 
ko było rzadszego z ogrodów, strasburskiego, 
w Kew, Chelsea, a mianowicie edymbutskiego, 
wszystko to przez zamianę na nasze rodzinne 


'mośliny, znalązło. swe mieysce w ogrodzie horo- 


dnickim, a co dziwnieysza, wszystko te przy: 
staraniu tak Światłego, iakim był Gilibert, bota- 
nika, mimo tak wielką klimatów różnicę, przy- 
ięło się należycie i rosło wesoło, wyiąwszy te; 
które przeż zimę w treybhauzach ochraniać po* 
Wystawił dom dla położnić, i dla nauki aku»: 
szerkę z Paryża sprowadził. | Trwała. ta szkoła 
aż „do śmierć! Francuzki. Wyszły z niey wyu*: 
czone kobićty, z tych niektóre wzięte zostały 
poźmey do ufundowania położniczey szkoły przy” 
uniwer. wileńskim (5),  - j 
Przy tylu pożytecznych dla kraju zakładach; * 
nie zapommał 'Tyzenbauz sztuk wyzwolonych, u- 
Miał liczną i 
wyborną, á mozna powiedzieć pierwszą w kraju 
orkiestrę, złożoną z naydoskonalszych muzyków 
i śpiewaków sprowadzonych ze Włoch. Prze- 
wodniczył im na klawicymbale kompozytor wło= 
ski Abbate..4.s., i pierwszy skrzypak Sitański, 
, Umyślił utworzyć balety z własnych ekono- 
micznych chłopców i dziewczyn złożone. Sprowa- 
dził z Paryża baletnika, który im początkowe dał 
nauki. Dla wydoskonalenia ich i dla kształcenia, 
oddał Francuzowi Ledouzr, uczniowi naysławniey= 
szego w Baropie taqcmistrza, Vestris. Jak wiel- 
ki w tey szkole uczynili postęp uczniowie iuczen- 
nice , świadkiem była Warszawa, gdy po upadku 
Tyzenhauza, sprowadzeni i utrzymywani króle- 
wskim kosztem, exekwowali tam balety. * Przys 
patrywała się z upodobaniem publiczność okry= 
wała ich oklaskami, chwaliła nauczyciela , 4 nikt 
o początkowym twórcy tey szkoły nie wspo- 
mniał!!! aaa si 
Jak daleko widoki Tyzenhauza rozciągały się, 


1ących teraz nie wie, a który iest pewny, bo.w czę=: 
ści do niego należał ten, co to pisze. Będąc w r. 
1778 w Paryżu, i słysząc o sławnym Janie Jakó- 
bie Rousseau, iak on unikał społeczności z ludź- 
mi, których wyobrażał swymi nieprzytaciółmi, 
rozumiał Tyzenhauz, że ta nienawiść rozciągała 
się tylko do Francuzów, Że on więcey zawierzy 
Polakom dla których dawniey na prośbę hrab. 
Wielhorskiego, „napisał był proiekt konstytucyi, 
Namawiał go więc przez piszącego ten artykuł 
do opuszczenia Francyi, a przeniesienia się do 
Litwy. Proponówał do iego samotności piszczę 
białowieską , mieszkanie odwieczne i dzis iedyne 
żubrów. ‘lam ‘miał być wystawiony dla niego 
dom, podług wzoru , lakiegoby żądał, opatrzone. 
wygody Życia iakiegoby życzył, usługą 1akieyby 
pragnął, poiązd do przeiażdżki zawsze gotowy, 
gdyby' mu się przechadzka uprzykrzyła, i wolność 
nieograniczona: Na nieszczęście filozof niedawno 
pe: Polaka Wiażewicza oszukany, wierzyć Po- 
akowi nie chciał: odrzucił tak korzystne dla sie- 
bie propozycyć, a w tymże właśnie czasie maiąc 
ofiarowany sobie niedalęko Paryża przytułek, 
pyeniósł Ermenonville nad puszczę białowieską. 

tém nowóm śchronieniu nie /znalazł iednakże 
Szozęscia, którego nie w sobie szukał. 'Naywy- 
mownieyszy wieku swoiego pisarz, z czułości zby- 


f 


—— 


(5) Szkoła’ medyczna grodzieńska; zwana akademiią, z wido- 


"m 


na, Cat w Wilnie w Drukarni Redakcji. 


` ; 
tniey, która się w nim przemieniła w niepoiętą 
draźliwość , wyobrażał wszystkich ludzi iakoby 
spikniętych na sławę swoię. W tém przekonaniu 
przeniósł się do lasów ermenonwilskich, lecz i tam 
ledwo cztóry miesiące wytrzymawszy ciężar ży: 


cia, który ge tłoczył, uwolnił się dobrowolnie od: 


o, zadaną sobie trucizną. ` : 


E 


nieg 
- Do uzupelnienia czynności ekonomicznych brae - 


kowało tylko ieneralnego rozgraniczenia ekonomiy 
od wszystkich sąsiadów z nią graniczących. Nie 
brakowało iuż na środkach. Wyszła już była ze 
szkóły, w początku rządu iego założoney, dostą< 
teczna ilość biegłych i wyćwiczonych geometrów.. 
Użyto ich do tey roboty. Wszędzie znaleźli od 
pór. Nikt tego, co on, lub oyciec iego zabrał, i 
co mienil iuż być własnością swoią, oddać do= 
browołnie nie chciał. Okryto T'yzenhauza pozwa- 
mi do wszystkich subselliów, Nie było środka tyl= 
ko'prosić króla o wyznaczenie kommissyi, która< 
by wszystkie zachodzące spory między ekonomią 
iz nią graniczącymi, 
cyi rozstrzygnęła. Kommissya takowa wyznaczoa 
ną została. Ta kommissya narbbiła "Tyzenhauzo= 
wi mnóztwo nieukontentowanych i nieprzyiacjół, 
między którymi były i osoby: 'z rodziny królew. 
skiey. Stądto właściwie nastały narzekania ną 
arbitralność, na gwałtowne zabory, nies rawiedli- 
wość i pereme Tyzenhąuza. Nie ieden został 
się bez fortuny, drugi z połową tylko fortuny. Ci 
wszyscy nie na kommissyą , a 
pod którego wpływem kommissya zostawała, krzyk 
śwóy podnieśli, że ich wypędza z własności, cho= 
ciąż ona nie była ich własnością, ale własnością 
od ekonomii przywłaszczoną. Bydź może, że w tym 
interesów tłumie, 
tu, którego ia usprawiedliwiać nie myślę. - 

Jezëti król zupełną w Tyzenhaużie położył u= 
iność, zasługiwał on na nią przez przywiązanie iż. 
całkowite interesom monarchy swego poświęce= 
nie się. Oddał król iemų nominacyą na wszysta 


pieczny: z iednego niewdzięcznego , dwudziestu 
nieprzyjąciół czyniący: zawsze 1ednak robiąc y 


przewagę w kraiu. Użył iey Tyzenhauz ħa roż 


bienie przyiaciół królowi. Wszyscy” hurmem 
<isnęli się do mieysca z którego: wypływały 
urzędy, tytuły, ordery, : Aby łaski króles 
wskie rozdawać osobom tego wartym., należało 
ich poznać , należało powziąć wiadomość owza= 
iemnych między obywatelami szczególnych stoż 
sunkach, Znalazł na to Tyzenhauz 
Pod .pretextem imienin swoich, rozpisywał listy: 
zapraszaiące wszystkich urzędników na dzień 17 
stycznia, $. Antoniego Pustelnika, do Grodna, wła 
śnie przed gromnicznemi seymikami. Zjeżdżali 
Się wszyscy 1 nieproszeni nawet , ale maiący in- 
teressa. Tam wśród codziennych uczt „. muzyki, 
operetek, baletów i innych zabaw, zaznaiamiał 
się z obywatelami, ukłądał spisy deputatów! os 
bierać się mianych na następniących seymikach, 
rozdawał królewskie przywileie, spory iednał, fa- 
milije koiarzył, i tego dokazal, że cała prowincya lis 
tewska , ieden głos, iedną wolę 'za królem na sey- 
mach miała (6). R A zc ża E 2. 


(6) £rdl Stanisław August z, przyrodzenia dobroczynny È 
hoyny, dla wielu osób, zwłaszcza póki używał prawa rozda- 
wnictwa starostw, Ogromne świadczył łaski: Nigdy ich dla 
siebie nie wymagał” Tyzenhnuz i nie otrzymał. Będąc zaś tes 
go systemału , żę z owoczesney niedełężności nić mógł być nas 
ród wydębytym inaczney, iak tylko przeż pośrednictwo; przy- 
wróconey . do dawnego stopnia: powagi królewskiey, wsz stkie 
swe zabiegi na iey podzwignienie obracał. Jakóż b: ły luz zda” 
rzenia ;/w których i naysuetalsi, musieli stę przed nią ükorzyčs 
Z trugiey. strony, wi ocznym był dla kraiu pożytek z tego, co 
Tyzenhauz robił. Jednało to chwałę królowi i źwyczaiło”do ie- 
80 strony opiniią Pesag Z tego względu w oczach osobi- 
stych A aig SA króla, Tyzenhauz był nayzgńbnieyszem dla 
nich. narzędziem, i celem nieubłaganey a od wiele lat $cigdią- 
cey go zemsty, która w końcu odnibsła tryumf. Historya pó- 
Źnieysza, taśniey może da widzieć, że ci, którzy otwarcie p e 
ciw Tyzenhauzowi nie występowali, ż większą odinhych pilnó- 
ścią i z dzielnieyszym skutkiem na obalenie rego pracowali, è 
wtem naylepiey chęci swoiey, zaszkodzenia królowi, dogodzili, 
B/C. (Balafacenie nasa) Ę J 


l 


ostatecznie i bez appellas 


wyborny sposób.: 


e na Tyzenhauza, 


dopuszczono się iakiego gwała -. 


„kie urzędy w Litwie. Przywiley to był niebez=. 
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PSY 
z Ogłoszenie. Odda, się “pò raz dug U reci. Y 
1 W roku teraźniceyszym 1820 mca aka dnia „2 Sąd ewdywizorski dla rozdzielenia funduszu. 
E 7 ' datowaném ei eorundem przed aktami miasta. w. Ernesta. Hahna w mójętności, „Łaszmenpemuszt 
438  guberskiego Wilna „przyznanem prawem od WIP.: w pcie, Upit. leżącey, na schedzie ezdywizyiney 
Barbary z Petclczyców Nagrodzkiey Rotmistrzowey naydującęgo się , remissyinyin dekretem Ziem. 4 
woysk rossyyskich, miżey podpisany trzy place kons Upit. w roku 1816 zbra 15 dnia wyznaczony, ża 
sensowe na juryzdyce XX. Dominikanow Wileń. sy ódwieszczeniem, w mieście Poniewieżu na dniu 12 
Ducha nad. rzeką Wiią wyżey, zielonego) mostu, maja idącego, czynności rozpocząt, komporłacyą A 
` i Piromontu położdhe i na nich, budysiak mieszkal: dokumentoće ną. dzień 20 czerwca teraź. r. w kana 
ny. żupełnie stary z,stopką nabył, kloby więc da cellaryi Ziśm. Upit. spełnić się powinną naznaczył; 
JVJP! Rotmist:zoway: 'Nugróduk: Ey miał jakąkolwiek "wstępne spory" ułatwiwizy, ostateczką rozprawę na 
preten: Y% raczy | o tém zawiadomić nabywcę, gdyż ` „dzień 1szy wrzesnia. tegoż 1820 r. odłożył, żeby 
H. przeciwnóm zda/źeniu summa rubli srebrnych -więc kredytorowie { pretensorowie dowody swe jan 
1450 pro evieli ne, zostawiona w terminie za- wili pod %arąnkiem umissyi rzeczy ta ogłasza się 
*mier żonym MJ Pani Rotmistrzowóy Nagrodzkiey wiadomość. W Poniewieżu 1820 mèja 22 dnia 
opłaconą zostanie, a wtenczas pretensorowiè; ‘jesli komplet. składóli Jan Olechnowicz, Ziem. ‘Upit. i 
by: jacy znalezli „się, już do nabywcy żódnegó sto: Exdyw, Prez. Winętnty Szwoynicki Sędzia Gr. 


sunku czynić nie "będą mogli.. Upi raeg Exdyøizor, Antoni Jankiewicz OG Gr. 
` August Baccu. Sow. Koll. Prof. J. U. W.i kaw. Aeenrejór. AAC ONA 
p t ` | 
A m acerpt aówiadczacia a z protokułu sądowe» Ara Na Arni 2% maja, zgubiony zostal. 


go Ziem kasa Pitti Upitskiego w dacić poniższe: 


- zapisanego” ét eoruńdem pod pieczęcią urzędon j 7 ; 
Blią tegoż powiatu wyduńy: vg brażający Kobićtę 2 białą twarzą mającą 


OA RURE L20 miesiąca maja 12 dnia na sądzie ' ‘wlosy czarne na glowie, wktórych towio- 
Ziemskim powiatu. Upitskiego stawający adwokat śach któiatek róży koloru. Czerwonawegó. 
WJPan. Antoni Rutkowski |zaniosł | oświadczenie Z listkami. W szystko to jest Z jednego kam 
żakie: oświadczenie w imieniu nitey podpisanego; mienia. Oprawny zaś był w dwa węże gru- 

ò braci moich. Michata Sędziego Granicz. Upit. be. a jourś. Kioby więc, takowy pierścio= 

i : Sofa assesora b. Upit. i Ależandra, „MKordzie | nek znalazł, lub- go dośledził, niech, się nas 
| kówskich czyni się z następnego. wydarzenia: ma- czy zgłosić Ho Tatru do dimi Macieja 


jatek. Bady w. powiecis Upitskim położony, przed | 
sda PŁYT) należał do» dE A PS | Kazj ski ego, a odbiera E nagrody rubliśr. | 


oświadczających się i brata ‘ichi tèras 'nieżyjgöeť 6, z fra większą wdzięcznością. 


«pierscionek, antyk w różnych, kólórach,wya- 


go Józefa assesóra Sądu. Głównego. 2go departa- $ E, ; sk 
mentu, ten gdy przewyższające schedę. swoją za+ NES] 
ciągnął długi, bracią oświądczający:: się one kre- 33 Sąd, exdywizorski za remissą Zierbs. Opit., | 


ssh do, majętności dziedziczne owircziwia; 
. dytorom opłacili.. Z: fiy pobudki Ueda of Toki fa Męża” i Eleonory -z a> Were- 


RZY septembra“ dnia na nich zapisem wieczy: Szczynskich, Starostów, w dniu 27 tego miesiąca 
"stę zrzecznym Legg schedy, jako ; jad wartość przybyły , administracją oney przy, zastrzeżenia | 
Zapłaconey ` odstąpił; w późnieyszym czasie żpo- nayrychleyszey opłaty, skarbowych. Kia: | 
wodu põsiadania przèz brata naszego Józefa skara komportacyą dokumentów , ok dy 1 dą, AAA 
bowego majątku. Szeszol urosła preteńsya . skar- Szerwca tego 1820 roku, w kanóelaryi Ziem 


Upitskie rzez strony do Exdywiż. wpływające, 
bowa skutkiem danej poręki, „która z przywią- sPakutecznić się powinną, i wymiar zieminy prze- 


||. zania braterskiego* pochodziła; oświadczający się znaczył. A po ułatwieniu tego wszystkiego, co 

Bracia tę należność z intrat majątku Rad znoszą: Ostateczną rozprawę uprzedza, onę do dnia 12 sier- 

| Te okoliczności wyświecają sprawiedliwy , ich do kaka. kad OWCA Sena wisg ker 
fundiszu brata, jeśliby gdziekolwiek mógł znaleść g w SE dewd dyw Statea JAM AGI R 

się, PORIENSKE stosunęk, ogłasza się wike rém uwia» wiadomość ogłaszii. W Pomir caai; 2820 iniesią- 

| domeniem Nay przód: že zeszły Józef Kordzi-. {a iA "Ro AA. Ad 

4 kowski “przed laty dziesięć wybranie, przewyż- ` “Ĵan Olechnowicz Ziemsk. Upitsie, R Exd. Prezyd, 

| szającey wartosci - uczestnictwo do majątku. Rad, ` Augustyn Kordzikowski Sędz. . Ziem. Upit. Exd: 

| 

| 

| 


stracił i to pomienionym dokumentem  zjaśnił. (Adam Jasieński Pisarz Ziemsk. Upitsk. a Exdyw. 
Powtóre iż Pasa. ji jeśliby gdziekolwiek zna- „Tam ABA ŻĘ Exdy Wa Moc 

lazł się fundusz, na zaspokojenie „skarbowey nale-. + 
žnosci i pretensyi oświadczających się braci obró- BARE wyjatata ze granicę do. Pris, w ileński 
, conym bydź „powinien. Ztąd chociaż ustr onne Sto mieszcanin Leiba Szepszelowicz Ginsburg, z Abraha- 
suńki niesą objawionemi; „jednak niżey' podpisany ‘men Josielowiczem R iomem ma miiesięcy 10° 

| w ETA i kajdache Aja s ślą 

| - publiczność; a owodem wykrytych okoliczno- ' 

$ Kai nikt w Bowie t Dlask JOŁ. Kordzików- ; 2 Wyjeżąża ża granicę dó Anglii |oaótdnoky 


ż woyska rossyyskiego kawaleryi pułkownik kan | 
skiego” nA układy 2 niewckądził, i żeby. każ, ar. Graff Antohi Tyszkiewicz, z służącym Bars, - 


dy sprawiedliwością interesu powodowany wszelki tlomiejem Gliżyckim i iz miesięcy dziesięć. - 
fundusz jego mogący się znaleść oświadczającym 


, się objawić raczył. Takówe oświadczenie podpi- 
ZW f W pratar, ta: Pag cca Korii ‘do miasta Królewca w interessach JW. Hrabi Mi» 


“kowski Sędzia Ziem. Upi RZEC chata Tyszkiewicza szlachcic Grzegorz Szakunów- 
V |. Correżi Maciey Paszkiewicz Ziem. i. Upit. R ski, wia służącymi UPARA Hrabiego Ty: 
To oświadczenie może być przez gazetę ogło-  szkiewicza Piotrem Cieszewiczem i Branciezkieh 
| szone; $wiadczę Adam Jasieński Pizarz „2. Upit.  Szyłeyką na miesięcy ożteny, 


U 


2 Wyjeż. dżą zu granicę do ‘królestwa, Praskiego 


ZZ 
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kawaler, Jan 


N«iczowi Jenerałowi 


` bohatemu Sędz. 


„Magnuszewskiemu,, 


 Jodce, 


"ma skutek dokumentu, 


dzieńsk. zawiadamiając , 


7 jątku Solecznikach podać 
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DODATEK DRUGI DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 64 


PVilno dnia 28 Maja v.s. 1820 roku ” 


Ogłoszenia. : 
Romer Marszałók guberski wileński i 
W oyniłowicz Podkomorzy Słucki, su- 
perarbitrowie , Michał Abramowicz Graniczny No- 
wogródzki, Jan Wysocki Ziemski Brzeski Sedzio- 
wie, Jan Tiwhanowski teraźnieyszy, Benedykt Ha- 
ciski , Franciszek Wereszczaka byli, Ziemscy, Ta- 
deusz Czeczot teraźnieyszy Graniczny. INowogr. 
Prezydenci arbitrowie. 

` Oznaymujemy tym: naszym cztero-niedzielnym 
obwieszczeniem JW, Alexandrowi Hrabi Chodkie- 
PLC woysk Polskich i kawalerowi 
IWW. i WW. Józefowi Hrabi Chodkiewiczowi Sta- 


1 Michat 


rościcowi Zmóydzkiemu, i jego opiekunom Piotro-. 
'wt Graffowi' Potockiemu 


Staroście Szczyrzeekiemu, 
Karolowi Prozorowi oboźnemu litewskiemu, i An- 
tonieńu Sylwestrowiczowi „Prezydentowi Graniczn. 
gubernii Grodzień. Tudzież Mateuszowi Podkomo. 
rzemu Nowogrodz.. Janowi Kapitanowi woysk pol- 
skich  Markiewiczom , Konstantemu Półkownikowi 
woysk polskich i kawalerowi, Eranciszkowi Chorą- 
żemu b. Nowogródz, Rajeckim , Józefowi. Szwy- 
kowskiemu radcy stanu, Tadeuszowi Haciskięmu b. 
Prezyd. Ziemsk. Nowogrodzk., Janowi Rajeckiemu 
8. dziemu Granicz. Nówogrodz., Franciszkowi Borzo- 
Ziemes, Nowogr., Ludwikowi Ber- 
natowiczowi Rejentowi Granicz. Nowogr., Nikode- 
miowi Bace. Angieli Stankiewiczowey , Mikołajowi 
Tadeuszowi Mudzińskiemu, 

ranciszkowi Rożańskiemu , Salomei z Wodziń. 
skich Kosińskiey , Adamowi Wendorffowi, Toma- 
8z0wi Suszczewiczowi ; Joachimowi Deszynie suk- 
cessorom ś. p - Onufrego Markiewicza, Antoninie 
Krzywobłockiey i jey potomstwu, Janowi Olendz- 
kiemu , 


ławskiemu, Karolowi: Lipuńskiemu ,' Aleaandrowi 

AX, Bernardynom Nieswiskim, Dominika- 
nom i Domimkankom Nowogródz., Karolowi Pio=4 
trowskiemu oraz dalszym wszystkim kredytorom i 


pretensorom, JW. Alexandra: Hrabi Chodkiewicza 


„do dokumentu kompromissarskiego podpisanym i 


niepodpisanym, iż my urzędnicy: w komplecie z si- 
perarbitra i dwóch od stron zapisanych arbitrów 
kompromis stanowiącego 
w roku 1810 maja 5 ostatecznie nasłałego i tegoż 
czash w Żiems, Nowogr. Pprźyzranegodo dóbr Tur- 
ca. w powiecie Nowo leżących, na dniu 18 czer- 
wca ierazn. 1620 roku zjachawszy, czynność Sądu 
kompromissarskiego ku usatysfakcyonowaniu wie- 
rzyciel: JI. Alexandra Chodkiewicza w gubernii 
Wileński Grodzień. mieszkających, względnie po» 
działu dóbr Turca i Solecznik niechybnie rozpo- 
czniemy, o którym terminie taż samego dłużnika, 
jako też kredytorów guberniow Wileńsk. i Gro- 
kopie ninieyszego obwie- 
szczenia , jedno na dobrach lurcu, drugie na ma- 
i w aktach przyzwoitych 
zeznać zalecamy, a dalszych wszystkich wierzycie- 
li, nie podpisanych do dokument kompromissar- 
* litewskich wziąść 
mogących do przybycia na tenże termin, i dopeł- 
nienia akceptacyi postanowionego kompromissu i 
przedtym SpPorządzoney 18:8 roku maja 13 dnia 
konwencyi Grodzieńskiey wzywamy. Dat 1820 ro-. 

dnia. AT ; 


Roku 1820 miesiąca mają 22 dnia. Woźny niz 
žey „syrażony zeznuję , iż dwie kopie ninieyszego 
obwieszczenia odur ) ż 


mających, jedną po JW, Alexandra Hrabiego Chod- 
kiewiczą Jenerala woysk polskich, 
drugą zaś po JWW. i byy j 
Chodkiewicza Stąrościca Zmóydz. 
Piotra Grajfa Szczyrzecki 

Kurola Prozora obożźnega litskieg GARE 


; : 9, z Antoniego 
Syłwestrowiczą Prezyd. Granicz. gubernii Grodz. 


łudzięż Mateusza Podkom. Nowogr., Jana kapita- 


+ 


 rążego Nowögr. 


dugustynowi Łukaszewiczowi, Petronelli - 
matce i Ignacemu synowi Zaborskim, lgnacemu 
Hacizkiemu,- Wincentemu Bułhakowi, Pawłowi Bie- 


na woysk polskich Markiewiczów, Konstantego pół 


kownika woysk polskich i kawalera, Franciszką chor ` 
Rajeckich , Józefa Szwykowskiego , 


radzcy stanu, Tadeusza „Haciskiego Prezyd. b; 
Ziemsk. Nowogr., Jana Rajechiego Sędz. Granicz. 
Nowogr., Franciszka Borzobohaltego Sędz. Ziemsk, 
Nowogr., Ludwika Bernatowicza Rejenta Granicz. 
Nowogr., Nikodema Bakę, Angielę Słankiewiczową, 
Mikołaja Magnuszewskiego, 
go, Frantiszka Rożańskiego , Salomeę z Wodziń- 
skich Kosińskę, Adama Wendorffa, Tomasza’ Su- 
szcžewicza; Joachima Deszyny sukcessorów ś. A 
Onufrego Markiewicza , Antoninę Krzywobłockę i 
jey potomstwa , Jana Olendzkiego, Augustyna Lus 
kaszewicza, Petronellę matkę i gnacego syna Za» 
barskich , Ignacego Haciskiego , Wincentego But» 
haka, Pawła: Bielawskiego , Karola Lipińskiego, 


Alexandra Jodkę, XX. „Bernardynów Nieświzkich, ' 


Dominikanów i Dominikanek 


Nowogródz., Karola 
Piotrowskiego oraz dalszych 


wszystkich kredyto- 


rów i pretensorów JW. Alexandra Chodkiewicza. - 


do dokumentu kompromissarskiego „ podpisanych i 
niepodpisanych. Obie zaś vczewisło , w majętności 


Solecznikach podałem i o nastąpić mającym sądzie. 


kompromissarskim w roku łerazn. 1820 miesiąca 
czerwca a8 dnia in fundo Turcu zaąawiadomitem. 

3 "Piotr Pi zepowicz WWoź. Pitu Wileńsk. 
. Roku 1820 edea dnia. Przed aktami Ziem- 
skiemi Pitu Iileńsk: stawając. osobiście Płoźny 
Pitu Wileńsk. Piotr Poczepowicz takową relacyą 
podanego obwieszczenia zeznał, i z onego w pro~ 
tokule własnoręcznie, rozpisał się. jg 

` Przyjąłem Jan Zienkowicz., W, Z. R. | 

` Ze w druku przy gazecie takowe obwieszczenię. 
zamieszczone bydź może poświadczam Prezydent 
Ziemski Wileńsk. Urban Jazdowski, 


+ Ogłasza się po raz drugi i trzeci. i 

2 Jan Jerzy Noak, uwiadamia ninieyszym. 
szanowną publiczność: iż zrobił pantalion mahonio=' 
wy na sześć oktaw z pedełami, mechaniką angiel- 
ską; jeśliby kto z amatorow lub znawców Życzył 
go sobie widzieć dla przekonania się o jego dos. 
broci lub nabycia, może się udadź do pomieszka- 
nia jego w domu WJPana Deputata Kwinty na u~ 
licy zborowey przy byłey bramie Trockiey. - 


5 Od Mińskiego gubernialnego Rządu ogłasza 
się uż na wzięcie w dzierżawę wszystkich w Mińs 
skiey Gubernii pocztowych stacyy, od dnia 1 janu- 
aryi 1821 do tegoż mca i dnia 1824 roku, będą 
adbywać się targi: pierwsze dwą w powiatach, mig» 
nowicie; teraz. 1820 roku miesiącu Junii — julii. 
W powiecie Dzisieńskum a 


ja — 1 

SE (45 Wileyskim — +4 —.5 

Ya Borysowskim a= Ig emi gi 

„Raye ińskim = 9 m. 9 

| oko Ihumeńskim ow PE DEPE REY! 

s > Słuckim == "19, 8 6. 

— m Bobrzyskim — 18 — 19 _ 

ROR MRzeczyckim — 2 — a 

— — A Mozyrskim — 25 — 25 

— = Pińskim = 25 —- tob 
A trzeci w mińskiey Skarbowey Izbie dnia 9 mca 


septembra; a zatóm życzący wziąć w dzierżawę. 
żakowę pocztowe stacye, zechcą przybydź na wya 
żey naznaczone termin , na pierwsze dwa do miast 
pocztowych „do Marszałków, a na ostateczny do 
Mińskiey skarbowey Izby z pewnemi ewikcyami. 
Dnia 10 mają 1820 roku. Sekr. Arcimowicz. 
` PEM 4 à 

5 Od Wileńskiego Gubernialnego Rządu „ogłą- 
sza się: iż wileńska Izba Skarbowa , w kommuni= 
kacyi pod- dniem 17 przeszłego miesiąca marca, do 
tego gubernialnego Rządu nadesłaney, "©ypisując 
Ukaz. Rządzącego Senatu. dnia 29 lutego łeraźniey= 
szego roku nastały, którym zaleca dodatkowe re- 


ladeusza Rudzińskien ` 


| 
|: 


wiskie skaski ludzi ńiezapisanych, stosownie do $ 
17 naywyższego.manifestu w dniu. 20 junii prze- 
szłego 1815 roku wydanego, do izby Skarbowey po- 
dawane , pisać na herbowym. klejowym papierze 50 


kopieykowym, żądała opublikować w gubernii Wi- - 


leńskiey o takowym, Rządzącego Senatu Ukazie; 
w skutek czego Rząd gubernialny, dla wiadomości 


obywateli i różnego stanu mieszkańców Gubernii . 
, Wileńskiey, ogłasza przez ninieysze , iż na mocy . 
wspomnionego Ukazu Rządzącego Senatu , dodat . 


kowe rewiskie skaski ludzi niezapisanych, do lzby 
Skarbowey podawane, powinny bydź pisane na her- 


bowym klejowym papierze 50 kopieykowym., Dnia, 


1g maja 1820 roku. Sowiętnik Ławrynowicz, , 


Sekr. Kazimierz Nowicki. 


.g5 Od Rządu gubernialnego Wileńskiego ogła- 


sza się; iż po śmierci byłego w Kowieńskiey ta- 


możni cołnera, tytularnego Sowietnika, Jakuba 
'Kotlarewskiego, zjawił się sukcessor , rodzony brat. 
jego, tytularny Sowietnik , Piotr: Kotlarewski , be- 
dący teraz w komrussyi dla opatrzenia solą pań- 


stwa; u) zatem Żona zmarłego Kotlarewskiego ,. 


po powtórnym zamęzciu , tytularna sowietnikowa, 
Anna Białozerska, hez! sądowey decyzyi, mająt- 
kiem pierwszego swoiego męża władać mie możę, 
Dnia 19 maja 1820 roku. BAZ U 
"AA Sowiet. Wincenty, Ławrynowicz. 
|... Sekr. Kazimierz: Nowicki, 


5 Od Wileńskiego gubernialnego Rządu ogła- 
sza się :.iż z powodu 'niejawienią. się do tego gu- 
bernialnego. Rządu , na terminy ipo dwakroć na- 
znaczdne, Życzących wziąć w naletnią iarendowną 


dzierżawę murowanego domu „kupca; Alexandra 


| 


Słuckiego, znaydującego sig w miescie Wilnie, na .. 


przedmieście Zjarzeczu i przy nim gorzałczane- 
go i piwnego browaru, wzięty pod dozór i admini- 


stracyd skarbowa, na zaspokojenie odkupney  zale- - 


EO z. poborow gorzałczanych w gubernii St. 
etersburskiey i Pskowskiey; ipomieniony Rząd. po- 
stanowił teraz, nim obmyśli środki do żaspokoienia. 
tych zaległości z dochodów tego domu, żeby jednak 
niezostawał Oñ pustym , óddać z browarami w. a- 
rędę częściami lub cały do dnia 29 mca sebtemóra - 
teraźnieyszegó sroki, ; va zatóm spczący wziąć na 
takową dzierżawę: wspotmniony Słuckiego dom, a 
przy num gorzałczany, i piwny, browar, zechcą 
przybydź dla targu do tego gubernialnego Rządu 
na dzień 28 terażn. mca maja: Dnia 26 maja 1820 r. 
apa ooi Sowież. Ławrynowicz. 
WYR KUMAM Sekr. Kazimierz Nowicki. |. 
r 5 Od Miń. Guber.-Rządu ogłasza się: czy się 
nieznayduje gdzie familia lub sukceśsorowie zmarłe- 
go` w mieście Mińsku Szlachcica Mateusza 'Petra- 
szki, będącego na usługach u: Rejenta Mroczkow- 
skiego, a jeśli. gdzie okażą się; iżby dla odebrania 
pozostałego po nim. majątku, przybyli do Miń. Ziem. 
powiatowego,Sądu,. Dnia 7 maja 1820 roku. 
+ ..Bekfetarz Felicyan Arcimowicz. 
8 00 db R ONE 

3, W. skutek rezolucyi Magistratu miasta Wil- 
(na diaré teraż. mca maja zaszłey, zawiadamiam 


powśżechność; iż wterminach a dnia 26, 2 dnia. 
28 ifrzecim „ostatecznym dnia'B1 tegoż mca maja 


1820 r. dwovki iplace w Wiłnie na Antokolu po- 
łożone przez Radnego Rechfelda pod erdywiżyą 


- oddane, za gotowe pieniądze postępującemu nay- 


większą: summe z obowiązkiem odstąpienia części 
ziemi na drogę z miasta ku kościołowi '8. Piotra. 
idącą iwystawienia podług planu nowsy przy. 


 stoyney budowy zostaną z licytacyi wyprzedane, 


Życzący przeto też dworki i place nabydź, rączą 
w powyższym czasię na mieyscu położenia onych 
naydywać się, przyczym awizuję: iż. w stosunku u= 
kazu z Sądu Gł. Wileń 2go Depart. dnia 6 apryla 


11820 r. wyszłego zwylicytowaney z całkowitego 


majątku Rechfeldaw summy kredytorowie onych 


w proporcyą swych pretensyow wydział (odbior, 


Sądu Ziem. Ptu Wiłkom. w roku 1811 febr. 


1 
tudzież że Magistrat wraz po 
licytacyi sprawę 'kredytorow Rechfelfbw ku osta- 
tecznemu rozbiorowi przywoła i satysfakcyą sposo. 
bem exdywizyi każdemu z tychże wierzycieli do. 
pełni, Jakową awizacyą jako delegowany podpi- 
suję 1820 roku mca maja 19 dnia. 

- Józef Statkowski P. B. M. 


W. 
-5 Roku 1820 maja 19 dnia, na skutek remissy 


nastałey, 


taxę exdywizyi majątku. Puczań w pcie. 
Wiłkom. R ę (st 


położonego, dla wierzycieli i pretensorow. 


„ zeszłego Józeta Kontowta Asses. Sądu -Niż. Ziem. 


Ptu W iłkom. determinującey, oraz w skład dekre=' 
tu odkładowego w roku 1814 julii 14 dnia zafe- 
Towanego, za obwieszczeniem w roku teraz. bie- 
$ącym apr. 21 dnia podanym et eor. maja 4 dnia 
przed aktami Gr. Ptu Wiłkom. zeznanym, w ter- 
Minie wypadającym tojest maja 18 dnia,:Sądex- 
dywizorski do majątku Puczań zjechał, i po wym: 
słuchaniu od niektórych kredytorow wniesionych 
produktow, gdy dalszych wierzycieli i pretensorow 
jawiących się z stosunkami niewidzi, przeto dl 
wiadomości wszystkich wierzycieli i preteńsorow 
do funduszu zeszłego Józefa Kontow 
'cych stosunki, Sąd 'exdywizorski ‘ostatecznie awi- 
zuje, iż w roku teraz biegącym julii. 351 dnia, cał 
sprawę do namowy wezmie, i na' niestawających 
kredytorach oraz pretensorach w skład remissy po 
wyżey zaelegowaney amissyą zapisze. .. 

„ Onufry z Klimontow Klimowicz były Sędz. Gran. 
Prezydent Exdyw, Justyn Mikulicz b. Sędzia G. 
P. W. Exdywizor. 
Gr. i Gran. Wit. Exd. | ŚR 
'Takową awizacyą w Kur. Lit. można umiescić 
Onufry ź Kliraontow Klimowicz b. Se. G. Prez, Exd, 


5 Niżey podpisany objąwszy po remissie Sądu 
Gł. Lit, Wileń. 2go Depart., z mocy dekretu ocze- 
wistego w Magistracie miasta Wilna 'w roku 1818 
oktobra 28 nastałego, kamienicę w mieście Wilnie 
pod N. 105 położoną, za summę wskazaną r. sr. 
6549 kop. 50 irubli ass. 100, w posesyą ad extynu-' 
ationem tradycyiną. od Jankiela Josielowicza Jogi-. 
chesa, a ponieważ w skutek rezolucyi Lit. Wileń. 
Gubern. Rządu za N. 7985 nastałego w dniu 16 
maja roku teraź. pomienioną tradycyiną kamienicę 
postąpiłem w arędowną possćesyą na lat cztery! 
Stars. Mowszy Josielowiczowi Kremerowi, przeto 
aby nikt otakową kamienicę z Jankielem Josielo- 
wiczem Jogichesem niewchodził w żadne układy 


nietylko onabycie oney na wieczność lub branie ja 


w arędowną dzierżawę, lecz pod żadnym pretextem 
sum niezapożyczał, niżey piszący się "zapowiada, 
gdyż wprzeciwnym zdarzeniu sam sobie winy 
stratę przypisze. 1820 roku maja 26 dnia. j 
a i a Piotr Ciszko cb. 
A, ‘Jan Tomkiewicz R. M. G.W. 
-»'3, Wyjeżdża za granicę do Prus do Miasta 
Tylży Wileńska Obywatelka Fel cyanna Bedre- 
towa z córkami Ewą i Ursziią, towarzyszem Ja- 


nem Dafacym dla odwiedzenia swey familii na 


miesięcy trzy. 


Poe Na: powszechne. żądanie w So- 
botę 29 maja 1820 roku, JPani 


Maryanna Sessi, będzie miała ho- 


nor dać po raz ostatni na Tea- 
trze tuteyszym Operę Włoską we 
dwóch aktach 
GMALION. Biletow lożowych i 
parterowych dostać można w ma- 


gazynie JPana Kopscha. M s 


„uskutecznioney 


7:dnia: . 


ta usciełają-. 


Antoni Kopański b. Sędzia- 


e, tytułem: PI- 


